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w  W dnie w Poniedziałeli dnia 16  Czerwca v. s. 18 2  4  Roku.

w  IADOMOŚCl K e AJOWE.

.1 . ^ ,Łatnia data  gazet sanktpetersburskich jest 
unia 8 czerwca.

Podług gazety sen a ck iey , przez NaywyŻsze 
VJ*.azy do Rządzącego Senatu wydane jSzd reku: 

D n ia  11 m aja.  Naymiłościwiey nadaną w 
179b roku, odstawnemu kapitanowi, N iem aniczo-  

J, ziemię , pięćset dziesięcin, k tóra  z przyczyny 
jego śmierci nie została w ydzie loną , R o z k a z a ­
n o  oddać w wieczne i potomne posiadanie synow- 

jego, slachcicowi czarnogórskiemu, M arkowi 
w abusziczow i  - N ie m a m c zo w i ,  gubernii chersoń- 

ey  powiatu olwiopolskiego, ze skarbowey pu- 
znajomey pod N. 75, w dolinie Czertu  w  u- 

kJ f ll- Kry n,ic> wykreślając ją z za- 
od r  skarbowego 1 zpod zaczynszowania,

> -Z3SU oddania w  posiadłość N iem a n ic za .  
tonwd Ua 2^ mai a ' Ekonom  ślaćhetney szkoły 
larn z  8y alexandrow skiey w Tale, radca ty tu -  

ny A r s e n je w ,  podniesiony do rangi 8rney klassy. 
P rzez N ayw yzszy  Ukaz do Gubernatora Cy- 

” Inego Słobodzko-Ukraiiiskiego, pod i 4 lu tegor.  t., 
“'k re ta rz  kolJegialny K ram arew , sek re tarz  w ra ­
g ę  mieskiey walkowskiey, uwolniony dla słabo-
M E J ?  1 “ T * *  P « M  .V2»lt d „ a d u ł .

ivv o t/u ej pobieraną ostatecznie płacę, 
listę J i f * nayw yżey  d. 6 maja r . t .
M n i l i  -now starsz>;ch, hol’dy kirgiz-kajsackiey 
herał ci i 1 WK'lk,eV  ! deputatowy na podanie je- 
poświ! e rna t0 ra  ,Sy^ Ci: P  zachodniey, w  nagrodę 
liłali *6* r nla S1? Kzadu Rossyvskiego, o trzy-
dnievr ° zr5e J;3ngi i t. d . : I) S u 11 a n i hordy śre-
jew  V E B u ła t U abajdullin , 2) A bulm um et l i  al- 
dale z ł-1 Abulmamt:t B ega lin , rangi 8 klassy, rne- 
skiego na \ t's t?dze or^e111 ś. A lexandra  new- 
Lle I  z w#yL:ciem .im ienia każdego: pozłacane sza- 
tarsku A rzni(?ciern, r a io n  ich po rossyysku i po ta-  
g° sułtan s.za8e* felcechy i pendenty. Oprócz te-  
^oczney V 91* Ahiilm am etow i W aljew em u, pensyi
8 klassy i L ^ 0, rulali- ^  BoPa  l aU e m iw » r ailgę 
skiey z WvTe zł ° Ły na wstędze alexandronew - 
nybaj Tula/[lCiern. *m *enia* S t a r s z y  n y :  5) B a s• 
tanai otPv porucznik  D i i i  gar a B ajlokin ,
ru I. S v  \ 8y A niedaJe złote na wstędze orde- 
8) B ehaidnr rr  ■ ruczruk A jta u r  B usurm anow ,

S T a j a l i a j l l  ^ T ^ h llT , ^ ) V u " -  

tóy m ł-UrSF ” ó" i  *5> Tok& gfr ‘7)
*i« o  ii)  i » “ i

A ń a k l A W u a l Y A " ’'

^  ^urombai ł ’•  ̂ B ajka  dani N u ra k o w
S *  7) ,s l Z 7 lr0U’’ 6) Cho^nberdy Tumba-
^ a t  12 klass*v ; f - n ' r(W’ A « a r / n ,klassy , szable pozłacane z łelcechami

pendentami, tak jak starszyni p o w y iey  w ym ien ie ­
ni. 9) M ułta  Bota M urzo gildiejeu>, rangę i 4  k las­
sy. Prócz wymienionych, znaydujący się w chara­
kterze tłumacza p rzy  znaydująoych się tu  depu- 
ta tach  kirgizkich, Szaachmet oe jfu llin9 range  
re jestratora kolłegialnego, z pozwoleniem noszenia 
złotego medalu na wstędze o rderu  ś. A nny, k tó ry  
pozostał po zm arłym  jego oycu, t łum aczu  jeżyka 
ta tarsk iego , assesora kolłegialnego Chassana Sei- 
fu llina . J

Dnia 4 czerwca. C esarz Jegomość potw ier­
dził e ta t audytoryktu  polnego iszey  armii, skła­
dający się z ig tu  osób, a rocznie w ynoszący 10,760 
d" t ^ °  C[âU Przy^ana jest organizacya tegoż au-

D m a  5 kwietnia. N ayw yżey  potw ierdzony 
został e ta t  K ap itu ły  rossyyskich orderów, rocznie
wynoszący 53 ,120 r.

Ukazy Rządzącego Senatu nowo ogłoszone są:
1) Zabraniający obywatelom gubernii archan- 

gielskiey oddawać s ta tk i  morskie kupcom bez 
aktów.

2) O praw idłach względem zapisywania jeń­
ców w ojennych , k tó rzy  zaprzysięgli na poddań­
stwo ltcssyi, do stanu podatkującego.

3) O sprawowaniu obowiązkow horodniczych, 
W zdarzeniu ich choroby, albo oddalenia się.

Poprawa omyłki: w  N. 61, na stronicy pierw - 
szey, w kolumnie drugiey, w wierszu drugim , (w 

kazie do komtnisyi R adziw iłłowskiey o wysłaniu  
f eputatow do ś lacbty  newelskiey) po wyrazach : 
prze sławili wszystkie, dodać należy opuszczone 
Wyrazy: zebrane u>iadomości.

" “ “ jtA
K r ó l e s t w o  P o l s k i e .

M arszawa d. 21 czerwca.
(z U azety f/parszawskiey.)

Droga rocznica ogłoszenia K ró lew stw a Pol­
skiego obchodzoną była wczora, dnia 20 b. m. w  
tu teyszey stolicy z jak nayw iększą  uroczystością. 
O godzinie lo tey  rano  całe woysko ro ss jy sk ie  i 
polskie, Stojące obozem pod W arszaw ą  i półki ja­
zdy zebrały się na polach pod P ow ązkam i, gdz.e 
przygo tow any  był o łtarz ,  dla odprawienia nabo­
żeństwa. Jego Cesarzewiczowska Mość W ie lk i  
Aiąze K o n s ta n ty ,  Naczelny w edz woyska polskie­
go, rozkazawszy woysku zebrać się w scisnione kolu- 
rnny , o toczony orszakiem jenerałów 1 nayznako- 
mitszych urzędników', p rzystąp ił  do ołtarza, d las łu -  
chama Mszy ś.. k tó rą  odprawił J W .  Skarszewski 
Noroinat Arcy-b iskup  warszawski, Senator Prym as 
K rólewstwa Polskiego, a gdy zaintonował Te D e- 
urn, s tokro tne dział odgłosy słvszeć się dałv  L icz­
nie zebrana publiczność płci obojey, łączy ła  ao ra -

Osoby T o J r Z  1 n,ayP01n>śln 'eysze powodzenie 
Vlonarchv 'l ^ ay iasnIeyszey rodziny ukochanego 

\ k lo reg°, E sk i  Polska bytem  swoim się
: 1 ® sk°nczonem nabożeństwie, całe woysko

u , W. Paradzie przed Nayjaśnieyszym 
o. nym W odzem . Z  powodu uroczystości dnia 

ego c ane było na teatrze narodowym bezpłatne 
wi owisko dla ludu, a gdy się zm ierzch ło , miasto 
oświecono.

Dla ciągle padającego deszczu dnia 17 b. m .



j ako w  św ię to  B a le g o  Ciała ,  p rocessya  w  r y n k u  
S t a r e g o  mias ta ,  jak z wy k le ,  -nie mogła  bydź  odby­
t ą ;  ś w i ę t y  t e n  ob rząd  d o pe łn io ny m  został  w k o ­
śc ie le  m e t r o p o l i t a l n y m  ś. Jana;  ce lebrował  JYV* 
J X .  Skarszewski  N o m in a t  A rc y - b i s k u p  warszawski ,  
P r y m a s  K r ó l e w s t w a  Polskiego,  wobec  sen a torów,  
je ne ra łó w ,  m in is t r ó w ,  wsze lk ich  władz ,  wielu do- 
s t o y n y c h  osób płci  obojey i l icznie zebranego ludu.

J O  Xiąże  N a m i e s t n i k  K r ó le w s k i  , po o b ;e- 
zdz ie  w o je w ó d z tw  mazowi eckiego  i kaliskiego, w r ó ­
cił  w c j o r a  po południu do t u t e y s z e y  stolicy.

JO. X i ą ż e  R a d z i w i ł ł  b. j enerał ,  sena tor  k a ­
sz te lan ,  p r z y b y ł  do W a r s z a w y .

A n g l i a  
L o n d y n  dnia  i czerwca.

(z G a z e t y  W a r s z a w s k i e y .)
M i n i s t e r  C a nn in g  poda ł  p a r l a m e n to w i  kopie 

t r a k t a t ó w  h a n d lo w y c h ,  z a w a r t y c h  między  Anglią 
a  P r u s a m i  i S z w e c j ą ,  bez żadnych  pad niemi uwag.

S ły cha ć  o o d ro c z e n ia  ob ra d  pa r l am en tu  do 
dni a  20 b. m..

E v a r i s t e  San Mig ue l ,  da ton iey  min is te r  sp r a w  
z a g r a n i c z n y c h  w H i szpa ni i  za r z ą d u  s tanów,  a po­
t e m  szef  g łów nego sz tab u  jenera ła  M i n y  , p r z y ­
b y ł  t u  z k i lku i n n y m i  w o y s k o w y m i  h iszpańskimi,  
k t ó r z y  r ó w n ie  ;ak on będ ąc  jeńcami  wo jenny mi ,  
bawi l i  w e  F r a n c y i .  J e n e r a ł  P a la r e a ,  by ły p refek t  
M a d r y t u ,  p r z y b y ł  t u  r a z e m  z adjutanLem jenera 
la  Tqrrijos.

' S ły ch a ć  o uwięz ien iu  w  Bajonnie  s ios try  je­
n e r a ł a  M i n y , k tó ra  chcia ła  udać się przez F r a n ­
t y  ą ,  d la  odw iedzen ia  br a ta  swego w L ond yn ie

P a n  G r a h a m , s ła w n y  żeglarz n a p o w i e t r z n y ,  
ogłosił ,  iż z n o w u  puści się ba lonem.  K t o  chce w i ­
dz ieć ,  jak będzie ws ia da ł  do łódki,  zapłaci  duka ta ,  
p i e n ią d z e  te są przeznac zon e  dla w do w y nieszczę 
ś l iw ege  H a r r i s , o f icera  morskiego,  k t ó r y  n iedawno  
p o s t r a d a ł  życie upadłszy  z ba lonem.  Młoda  i piękna 
P a n n a  Storkes,  k tó r a  także  poka leczyła  się w po dró ­
ż y  n a p o w i e t r z n e y  z Har r i sem,  nie s t rac i ła  o dw a­
gi ,  i  ośw iadczyła ,  iż z P a n e m  G ra h a m  puści  się 
w ba lonie.

D n i a  4 . B a w i ą c y  t u  K r ó l  w y s p  sandwis-  
k i c h ,  z n a y d o w a ł s i ę  d. 1 b. m.  na zabawie  u  H r a ­
b i n y  Bat hurs t .  M a łż o n k a  jego dla małey  słabości 
z d r o w i a ,  zos ta ła  W domu.

T u t e j s z a  gaz e ta  Sun  pisze: „ N a  dobrey  za­
sadzie p o w t ó r z y ć  m o ż e m y  w n a y w y r a ź n i e j s z y c h  
s ło w a c h  za pew ni eni e ,  iż w sz yś t k i e  wielkie mocar ­
s t w a  sz c z e r z e  zamyślają,  położyć  sp ieszno koniec 
k r w a w y m  zapasom,  pus to szącym  ws chód Europy .  
P r z y  t a k i m  sposobie m yś le n i a  wielkie m o c a r s t w a  
n i e c h ę t n i e  ty l k o  i jedynie  za us i lnem i 'p rze lozen ia-  
n i  P o r t y  zezwol i ły ,  czekać  końca c z w a r t e j  w y ­
p r a w y ,  ale też  r ą z e m  uc hw a l i ł y ,  iż ma bydź  os ta ­
t n i ą .  Jeże li  więc T u r k o m  nie posłuży w te y  w y ­
p r a w i e  n ie sko ńczenie  większe szczęście,  jak w. p r z e ­
sz ły c h ,  i  jak tego n a j g o r l i w s i  i ch  s t r o n n i c y  p r a ­
g n ą ć  tnogąy w  t y m  raz ie  wie lk ie  p y t a n i e  wzglę 
d e m  losu n a y b a rd z ie y  z a y m u ią c ey  każdego części 
E u r o p y ,  u w a ż a n e m  już bydź  może za rozwiąz ane ,  
w a l e c z n o ś c i ą  m ie sz k ań có w  tego p ięknego 1 n ie sz czę ­
ś l i wego,  k r a ju .  W s z y s t k i e  wia domoś c i  z l e w a n i u  
s ą  p o m y śl n e  dla  s p r a w y  g r e k ó w ,  m ia n o w ic ie  zaś 
w ia d o m o ś c i  o n ieszczęściu  w  Ka ir ze ,  k t ó r e  jest 
w y p a d k i e m ,  po zb aw ia ją cy m  baszę  sposobności  da- 
p ia  p o m o c y  Po rc ie ,  g d y b y  o n iey  \ y s a m e y  r z e c z y  
t a k  sz czerze  m yś la ł ,  jak podobno n iemyśl i .  O b l ę ­
żenie A lg ie r u  jes t  rów nie k o rz y s tn y  m dla gr eków .  
Z  d r u g i t y  s t r o n y  nie t ayn o ,  iż s k a rb  P o r ty  to nay-  
s m u t n i e y s z e m  z nayd u  je sfę położeniu.  D oda ć  je­
szcze  m o ż e m y ,  iż L o r d ' S t i a n p j u r d  n ie p r z y r z e k ł  
W cale d y w a n o w i  odwołania  of icerów angieLkic h ,  
s ł u ż ą c y c h  w w o j s k u  g reck ie m .  K i e d y  Po r t a  już we 
t r z e c h  k o l e y n y c h  u legła w y p r a w  achy  k tóre  ty l ko  
p o s ł u ż y ł y  do w z m o c n i e n i a  s i ły  n i e z m o r d o w a n y c h  
jey  n i e p r z y j a c i ó ł ,  do* po m nożeni a  ich  zasi łków i 
p o d w y ż s z e n i a  ich  s ł a w y ,  n iemoże  z a te m  rozsądnie  
k a r m i ć  się nadz ie ją , i zby  t e r a ź n i e y s z a  w y p r a w a ,  
r o z p o c z y n a j ą c a  się sz c z u p le y s z e m i  s i łami  1 prav.  ie 
w y n i s z c z o n e m i  zasoby ,  po in y ś ln ie y sz y m  u w ie ń c z o ­
ną bydź  miała s k u t k i e m .  N tc  z a t e m  niezdoła u­

s p r a w ie d l i w ić  w-sciekłości, % j a kąn ieprzes tą j fe  wy* 
s t a w i a ć  ca łe mu  c h r z e ś c i a ń s t w u  nayszk a ra dn ieyś ze y  
rzezi .  u

Sta t ek  p o c z t ow y,  k t ó r y  d. 9 k w ie tn i a  w t pły­
n ą ł  z Korfu,  p r z y w ió z ł  ki lka l is tów od Lorda  B y ­
rona,  k t ó r y  je pisał  jeszcze w dobrem zd r o w iu ,  nie

Er z e c z u w a ją c  b l i ,kiego  zgonii- VV je dn ym  liście 
larda p i sany m d. 3 r m a r c a  z Miss olun gi  na l td'  

ka dn i  p rzed  chorobą  jego w y r a ż o n o :  , T r u d n i m y  
się u z b r a j a n i e m ;  po t rz eb uj em y  p ie n i ę d z y ,  ale nie 
l u d z i ;  ci k t ó r y c h  m a m y ,  t c h n ą  na} lepszym du­
che m .’' P a n  Hel las , przyjaciel  Lorda  Byrona,  po­
siada k i lka  w a ż n y c h  p L m  o p ie rw szey  jego m ł o ­
dości ,  i m yś l i  je d r u k i e m  ogłosić.

Dowiedz iano  się. iż b ryg  ha i tańsk i  Jean Pierre  
R o y e r  zabrał  d. 8. lutego k o r w e t ę  angiel ską  the 
Ra im b ó w ,  o 20 mil od por tu  Ja q u em a l , i p r zypro-  
wadz i ł  dó P o r t - a u - Prince,  gdzie r z e - zo ną  k o r w e ­
tę  uz nano  za d o b r ą  zdobycz ,  a p o w o d u , iż zanad ­
to się zbl iżyła do wy sp y Hai ti ,

F  K A N C Y A.
P a r y i , dnia  5 czerwca.

(z G a z e t y  kl arszawskie y)
Kró l  J m ć  w y d a ł  d. 26 z. m. pos tanowienie ,  

iż cz łonkowie  legii h o n o r c w e y ,  k tor zv  przyjęl i  
służbę wo ysk ot oą  u obcego m o c a r s tw a ,  l u b w e - » h  
wczy nnoścj .  p rzez  k tóre  przed upłynien ien i  w y z n  
czonego b i c io m ie dęczneg o  cza->u stali  się poddan;  
mi  zagran icznego kra iu ,  mają u t rac i ć  pi n>yą SW-O" 
ję. Cz ło nk ow ie  ura dz en i  z a g r a n i c ą  obowiązani  ■ 4 
pozyskać p ra w o  oby wate l śtw a i prosić o now e i< b 
p r z y j c i e ,  o raz w y k o n a ć  przysięgę ,  jeśli c h c ą  zno­
w u  zoatać f r a n c u z k i e m i  cz ło n k a m i  w s p o a m i o n f j
legii. ‘ .,-

W e d ł u g  u r z ędo w ego  p isma  wielkiego  kane le '  
rza  legii h o n o r o w e j  (m ar sza łka  J la c d o n o ld  Xi*s 
cia Tarentu)  na s tę pu  ące ty k> o r i e . y  krśjo^® 
Upoważnione  są we Fr an cy i :  1) ś. Ducha .  2; Śg® 
Micha ła.  3) ś. L u d w i k a .  4) Zas ług i  wo y-k owey  ł 
5) Legii  ho no ro we^,  b) po łą -z  ne o rd e r y  ś. L a z a r 2® 
i N a j ś w i ę t s z e y  P a n n y  z góry  K a r m e l u .  Zakaza­
no więc  nosić ord.  rów lerbzoli n-kifcgo 1 gro 
świę tego .  O r d e r  m a l t a ń . k i  u w a ż a  się za or de r  za 
g ra n ic z n y .  ,

C z y t a m y  w  j e d n y m  z t u t e y s z y c h  d / ie n t uko
iż jezuici  w Amicns  matą  " c°. nl*° i l e n <jOW 
now ic jac ie .  Za, Uda ją  o raz  s e n a n a r y a  w Tulu
i i n n y c h  miastach .  . ,

D n i a  6. K ró l  Jtno pracow ał s  kanclerze*^ 
m i n is t r e m  sura  w i td l i  w o w i , a p o u u i  l  p r t z i s 1-
ra d y  m in is t ró w .

W c z o r a  odpra wi ło  się zg ro m adz en ie  x& J  
handlów ey u H ra b ie go  V d i e l i .  Z n a j d o w a l i  s‘4 
na  n i e j  w szyscy min is t rowie ,  oprócz  m i n i s t r a  spr-*
w e w n ę t r z n y c h .  .

D n i a ’8. Pan Chateaubr iand  złozyl  urz-4 
m in is t r a  i pos t anowieniem króL-wskiem z d. n * 
m. m in is f e ry u m  sp ra w za g ra n i c zn y c h  zostało ty A*, 
czasowie  poruczone  h r a b i e m u  Viiie.e.  uum si c  
s k a i b u  In n e m  pos tano  w ieniem,  Margrabtar  Mo u 
sier,  człont  k izby deputow a n yc h  i poseł  nasz p 1̂  
rządz i e  s z w a j c a r s k i m ,  został  m i a n o w a n y  t y m <?' 
s o w y m  d y r e k t o r e m  c z y n n o ś i i  po l i ty czny ch  w 111 
n i s te r y u m  sp r a w  z a g r a n i c z n y c h  na m i e j s c u  - ^
żęcia R a u z a n ,  k tó ry  inne  p rz e z n a cz e n ie  o t r z V L ,  

Zdaj.- się, iż s  pow yższą  o d m i a n ą  w m in i ’ « 
rytim  ma zwi ązek  c. fnienie na d / i s ie ys zey  9f’ (fg! 
izby  d e p u t o w a n y c h  dwóch proj> k tó w do 
jednego w zg lę dem  uk a ra n ia  zbrodni  zn ie w ag 1̂ 
Ściołów i do mów,  czczi  bo? kie y pcsw ięct  ny _ ^
drugiego  w zglc dem żeglugi.  P i e r w s z y  proje ip 
s ta ł  cofnionv p rz ez  karftderza m in i s t r a  spraw* 
wości ,  a d rugi  p rzez  m in i s t r a  skarbu .

O b r a d y  I z b .
I  z b a P  a r  ó w.  • kt  

D n i a  3 b m. o d rz uc i ła  izba ca ły  Pr ° ' ef0Vvi' 
p r a w a  w zg lę dem  Z m n i e j s z e n i a  w ie czy s te y  
zy i  M in is t e r  sk a rb u  p o p i e r a ł  go az do t jlkó 
c h w i l i ,  a po o d r z u c e n iu  większośc ią  20 ca ł /  
k r e s e k  w ni o sk u  H rab ie g o  R o y ,  zn i ien ia iącet^ o pje 
pro jek t ,  mógł  się spodziewać ,  iż się to  pf* „z 
u t r z y m a .  t i d y  p r z y s t ę p o w a n o  do głosoto



Pierwszy a r tyku ł , prosił Włpomnrony minister o 
c/°*' * Wniosek względem posiadaczów wie-
j^'ystey prowizyi, w ilości nieprzenosieącey 1000 

*nkOw, oświadczył,” i i  iubo zamiarem rządu jest nie 
0 z w e 1 i (5 żadnego wyiątku w Lem prawie, poźniey- 

/ 'e,n pdnak urządzeniem uczyni się dogodność 
4 posiadaczów wieczysley prowizyi wzmianko- 

^aney klassy. Poczem nastąpiło kreskowanie na 
^ S z y  artykuł, który prezes jeszcze raz przeczy- 
?*■ Odr/ucono go większością 120 kresek prze­

ciwko i,)5. Inne artykuły, majjąoe związek z pierw­
e j 1 ui nie mogły się także utrżymaĆ, i wszystkie po- 

obnifcz ^odrzucono Nakoniec dla zachowania for­
malności, głosowano na cąły projekt, 1 również od- 
*rucono.

I z b a  D e p u t o w a n y c h .
Na scssyi d. 4 b. m. w dalszym ciągu obrad 

zględem projektu do prawa o siedrnioletnośei Izby 
* katowanych P. HeveLiei'e w zabranym głosie 
Wiadczył, iż trzem połączonym gałęziom władzy 

r ra odawczey nieckoe zaprzeczać prawa odmienia­
ła artykułów konstytucyi, tyczących 'się urządze­

nia, i że owszem jest pierwszym obowiązkiem każ- 
'■go rządu starać się o swoie utrzymauie; lecz w 

®lv'iii ,  kiedy drugi C>ermahikus odparł rewolucy- 
byistow aż do słupów Herkulesa, 1 kiedy niemożno 
^  Ju*bynaymni(*y lękać złych skutków z roeZnych 

borów, proponowany środek jest zbytecznym.
_ końcu mowy powiedział, iż jeśliby projekt do 

awa miał bydź przyjętym, w tym razie zastrze 
15 r ^ ne poprawy dla uzupełnienia jego. P.

1 er , P°fJ’f' raI projekt, lecz dodał, iż pięcioletność 
1‘ciiVl'V' ^  bardziey odpowiadającą duchowi
a •. '  c>b niż siedrnioletność i odmianę tę  ra-
C l 'i0W «  projekcie. P. D evaux  mówiąc prze- 
*tiv pr°ie.klóvri poczytywał go za zdradę oyczy-
• y, Królu in^rodu:bd  gwałci razem kon&tytucyą;

<>r0gat iw y  Monarchy - 1 konstytucy yne prawa ua-
U, a nie tylko znosi równowagę między władza- 

1 1 lecz nawet wprowadza wszecbwładność par- 
^bientów ą, niezgodną z duchem konstytucyi. P.
^w-sbertrand mówił za projektem i zupełne odno- 

n ',,,iav',a  ̂ za koniecznie potrzebne dla 
' M  Dr C" ia konst.ftuCyu Jenerał Foy  powsta-
,ler łJru)eklovvi. którego broniąc mini-
^'końr *b!ł gruntownie zarzuty tego mówcy,
8^ by Z"V r  sw °y  oświadczeniem,  iż
*>n»,rem g tw ,e r^-enia leneriJła Foy, jedynym 
Wa w zub* j D' u ‘ t roA w podaniu projektu do pra- 
pP'yszj. T  sledmioletności Izby było zapewnienie
^■ 'a ja c l^0 -Ncb bytu,  taki  projekt,  przez k tóry  
jeszcze n *1* ° d b<Ł dwóch minis teryum chce się 
ką inter 7 przedłużyć,  tchnąłby zbyt  wiel- 
61 ® nay tess.ov' h°ścią;  szczęściem aloli to oboje nie 
ł s  e  S( mmcy

z sobą wspólności i ministrowie za- 
dia powsz^utowi poświęcić o-obisty swóy interes 
chwałę niow 4obra- Oddano jednomyślną po-
* pilną uU’a !^  *J1‘nisl ra- k tórey cale zgromadzenie 
Dzeciwko pr LUcbało-. Nakoniec mówił  P .S a lh er

pół do 7™ v?‘‘ * srssya trwała aż do godzi­
en wieczorem.

P m „ , A  tJ s  T r  y A;
(w Czechach) d .g  czerwca.

N f-., ozety Warszawskiey.)
*ia n a s i ę prvartZro  "'d. ^  t o w a r z y s t w i e  A r c y - X i ą z ę -  
^ P r a w i f V *  b ^  Antoniego
N y  t u t e y s z e y  i kaZał .d/ * 8 « g i »  o d d z .a łu  o -
Vvie c z c r e m  ! n  1 » c l > n , ć ' r o z m a i t e  o b r o t y
^żJnTu mała ? D  Wal 8’^ dwór na u r°czystćm 

Pol i ta In n a -,a  p eF0mucena w kościele me-

_      dworu. Stornu, 17, w nadchodzącą uroczystość Wniebowstą-
1ELKIE Xuę/,Two Póznansktit pienia Pańskiego ma bydź pod wielkim przysion-
Foznań dnia  i i  c~erUca ' kiem kościoła ś. Piotra ogłoszony Jubileusz na r'ok

w  (z G azety  W ą r s z d w s k ie r  \ przyszły  18^ i ze zwykłemi obrzędami nada *ię 
iśJni., os,atnich dniach zeszłeeo zupełny odpust wiernym, którzy na obchod tego

dieyszy Króle wic Jmć następca t S u  ? ? '  J.abileus*a z.naydować się będą „ R z y m ie .  Na ty m .
uiizczęsli- z a konsystorzu dway nowo mianowani, kardy-

)*(

wił miasto nasze bytnością swoją. Po odbytych 
naprsód w Karlowie  popisach obrony kra jo w ey, 
dokąd wyjechał był na spodkanie J. K. Mości JW  • 
naczelny prezes prowincyi, a potem w Szamotu­
łach, Nayjaśnieyszy następca tronu przybył tu  d. 
11 w wieczór około godziny 10, i w pomieszkaniu 
JO. Xiąźęcia Jmci Namiestnika stanął. Nazajutrz 
o godzinie 11 woysko tuteyszey załogi wraz 7 ze­
branym na ćwiczenia wiosenne batalionem obro­
ny krajów ey, w wielkiey paradzie przed Królewi- 
cem Jmcią wystąpiło; po godzinie zaś i2stey, wła­
dze cywilne z deputacyą m iasta , z duchowieńst­
wem 1 gronem uczących w tuteyszych szkołach 
pub icznycli, złożyły Królewicowi Jmci hołd nay- 
głębszego uszanowania. Po godzinie 3ciey był o- 
biad u JO. Xiążęcia Jmci Namiestnika. Pomimo 
wyraźnie oświadczonych życzeń Krółewica Jmci, 
ai'cby żadnych nie było z powodu jego tu  pobytiu 
uioczystości, miasto jednak z własnego mieszkań­
ców natchnienia było oświecone, w czem celował 
kościoły metropolitalny, ozdobiony na przodzie rzę ­
sistym światłem w liniach przez architekturę gma­
chu wskazanych, i wspaniałym krzyzem między 
wieżami wzniesionym. Nazajutrz Królewic Jmę 
raczył trzymać do chrztu z Jey Królewicowską 
Mością Ludwiką Xiężną Namiestnikową naymłód- 
szego syna J W . MikorskiegO Prezesa Sadu Zie­
miańskiego; poczćm Królewic Jmć o godzmie 3 o- 
puścił nnasto nasze, odprowadzony przez JO. Xią- 
żęcia Jmci Namiestnika na pierwszą stacyą. To­
warzyszą mu w dalszey podróży nayczulsze życze­
nia wszystkich miasta i kraju mieszkańców.

P n u s s y.
Berlin  dnia  4 czerwca.

(z Korrespondenta Warszawskiego.)
Dnia 28 maja był wielki obiad w Charlotten- 

burgu, na który zaproszonymi byli wszyscy znay- 
du ący się w Berlinie  i Spandau w  czynney służ­
bie jenerałowie , ciicerowie , jeneralni intendenci, 
główni lekarze i inni Urzędnicy , k tórzy należeli 
do wojen w roku i 8 i 3. i 8 i 4 i i 8 i5. J. K. M. raczył 
podczas stołu na-tępujące wznieść toasty: Powodze­
nie kraju 1̂ węyska! Pamięć wszystkich towarzy­
szów oręża! Pamięć sprzymierzeńców! W  wie­
czór była w Charlottenburgu opera, na którey znay- 
dowali się wszyscy powyżsi goście.

Dnia 3o maja, jako w rocznicę pierwszego Da- 
ryzkiego pokoju , odbyło się na polu przy nowym 
pałacu w Potsdamie  nabożeństwo, na którem znay- 
dowali się N. Pan ze wszystkimi członkami swey 
rodziny , jenerałowie, oficerowie sztabu, wszvscy 
ciicerowie i żołnierze osady berlińskiey i span- 
dawskiey, którzy należeli do wojen od roku i8 i3  
do i 8 i 5. Po nabożeństwie usiedli wedle stopniow 
do przygotowanych pod kolumnami stołow, nale­
żący do uroczystości woyskowi, gdzie J. K. Mość 
ze wszystkimi członkami swey rodziny niezadłu­
go przybył, i raczył powyższe zdrowie pońowić. 
Ubszedł wszystkie stoły, mówił łaskawie z wielu 
obecnymi, przypominał im różne okoliczności, i po- 
Większył łaskawą swą rozmową radość biesiadują- 
cych. Obiad dworski był w nowym pałacu, na któ­
ry  obecni jenerałowie, oficerowie sztabu i inni byli 
zaproszeni. W  wieczór było teatralne widowi­
sko, na które, ile mieysce dozwoliło, znaydowah się 
należący do tey uroczystości. Tak  zakończyła się 
uroczystość poświęcona pamięci pokoju, którego 
błogosławieństwa cała Europa z wdzięcznością do­
znaje, a jedność sprzymierzonych Monarchów, na 
długie czasy trwałość jego zaręcza.

W  th O C H  y .



nałowle b iskupi o trzym ali z rą k  Papieża palliuszei 
pierścienie  kardynalskie:

O d g ra n ic  w łoskich  d. 29 moja.
(z teyze  g a ze ty ).

L is t  z  P aler m y  donosi, iż d. 3o kw ietn ia  spo­
strzeżono niedaleko Gkrgenćż kilka okrętow , k tó rych  
dla odległości nie można było rozpoznać jakiego by­
ły  narodu. D nia  1 maja o świcie słyszano mocne i 
długo trw a jące  strzelanie z d z ia ł : poczem wspo- 
m nione o k rę ty  popłynęły ku  zachodowi. Niemasz je ­
szcze dokładnieyszey wiadomości o tey  bitwie.

A rc y  X iężna M a ry a  L u d w ik a K ią in a  P a rm y  
znayduje się od d. 16 b. m. w  N eapolu  i d .  18 o- 
glądała o tw or W ezu w iu sza .  Dnia 21 udała się 
do królew skiego zam ku letniego Persano, dla w i­
dzenia p ięknych  szczątków  starożytnego miasta , Pesto.

D nia  1 czerwca  (z teyze  g a ze ty ).
P om iędzy  23 b isk u p am i, k tó ry ch  Oyciec ś. 

n a  tay n y m  konsystorzu d. 24 maja w R zy m ie  m ia­
n ow ał,  znayduje się także Xiąże Giedroyć Sufra- 
g an  im udzk i  , m ianowany biskupem kassyyskim.

D la  zapobieżenia dalszym bezprawiom, jakie się 
zd a rzy ły  w R a w en n ie ,Oyciec ś. mianował K a rd y n a ­
ła  R yv a ro lla  nadzw yczaynym  legatem w tam ecz- 
nev prow incyi, a ten  wydał u .19 z.m. obwieszczenie, 
iż każdy, w  jakimkolwiekbądź czasie, może się do 
niego udać, i że tay n e  doniesienia mogą bydż oraz 
w rzu can e  do sk rzynk i przy  wschodach* a na za ­
danie nazwisko donoszących będzie utajone. Zale­
c ił  policyi, aby  szczególniey dawała baczność na 
ludzi, n iem ających stałego sposobu do życia.

Kazał nakoniec oddawać broił zakazaną pod 
karą więzienia od la t  5 do 10 n a  nieposłusznych, 
i  w yznaczył nagrody donoszącym o zabóycach i 
rozboynikach. K toby w y jaw ił  zabóyców H rab ie ­
go M atten ci, dostanie i , 5oo szkudow nagrody.

H i s z p a n i a .
M a d r y t  d n ia  28 m aja.

(z K orrespondenta W arszaw skiego )
R ada kastyliyska, jedyna władza, mogąca K r ó ­

low i czynić p rzeds taw ien ia ,  przełożyła Monarsze, 
iż  jest konieczną potrzebą, aby  od swojey osoby 
oddalił teraźnieyszych  m inistrów .

K ró l  Im ć  w ra z  ze swoją małżonką spodzie­
w an i są w  M a d ry c ie  d. 1 czerwca.

Jen e ra ł  D igeon założył w stolicy swoję głó- 
.wną k w a te rę .

D on  W ik to r  Saez znayduje się od trzech dni 
y t  M a d ryc ie .

D nia  23 b. m. zabrakło cfcleba u pieka- 
TZÓw tuteyszych. Z  tego powodu zdarzy ły  się n ie­
jakie zdróżności. K ilka sklepów piekarskich z r a ­
bowano. W ydana potem  odezwa zachęca lud do 
spokoyności, i zapew nia  użycie zaradczych środ­
k ów . Tym czasem  ciągła spszś, a ztąd drożyzna 
iyw n ości, sprawić może podobne wypadki.

Jeneralny kapitan w  Barcellonie  zakazał gier 
azardownych pod surową karą.

T  u  r  c Y A.
O d gran ic tureckich dn ia  16 majct.
(z K orrespondenta W arszaw skiego .)

Podług doniesień z K orfu , zdaje się, iż Xiąże 
M a u r o c o r d a t o  będzie g ra ł  głów ną ro lą  w  zbliżają- 
cey  się k a m p a n i i : p rzyrzeczono mu znaczne po­
siłki, gdyż pieniędzy, dział i innych  potrzeb wo­
jennych ma podostatkiem. E skadra  grecka ma 
w krótce popłynąć do M isso lu n g i, a M aurocordato  
postanowił za jey pomocą niedopuścić flocie tu re -  
ck iey  przybyć na zatokę P atrasu: co wszelako bę­
dzie bardzo trudnem do uskutecznienia, jeżeli zna­
czn y  oddział tu reck iey  f lo ty  do tey zatoki jest 
przeznaczony. Część druga f lo ty  kapitana baszy 
xna zamknąć od s tro n y  m orza N apoli di R om an ia , 
gdy tym czasem  połączone woyska tureckie od Ią- 
du opaszą tę  ważną tw ierdzę .  Oprócz tego  M a u ­
r o c o r d a t o  o trzy m a ł  polecenie, aby miał baczne oko

aa albańczyków  i wstrzym yw ał każde nowe jfctarjl 
gnienie baszy skutaryyskiego, oraz, aby w  tym #  
czasie ?,agrazał napadem  na Tessalia, zwłaśżcz^ 
od zachoduiey strony, a tern samem za trudnił ó W  
W części woysko D erw isza  baszy. T ę  zaś oddzi*' 
ły  greckie, k tó re  M aurocordato  wysłał b y łd o b i-  
w ady i w  zamiarze opasania L epan ta  i innych 
tw ie rdz  w okolmy, przyw ołane zostały do dawnych 
stanowisk, gdyż w strzym ano  wszelkie zamachy D® 
tw ierdze na czas n ie jak i , rów nie  jafc zamknięci® 
P a tro lu .

O k rę ty  greckie, k tóre  k rąży ły  pod M issolus* 
g<ł 1 powróciły  niedawno do różnych  mieysc, gd*'e 
były uzbrojone i niesłychać, aby się w tern stano­
w isku nazad zebrały. O k rę ty  tureckie, zostawio­
ne przez kapitana baszę w zatoce lepantskiey, krą- 
żą  pod M isso lu n g ą , lecz nic dotąd  nie przedsię­
wzięły.

Lubo pospolicie w  ciągu miesiąca rą rn c z^  
wszelkie publiczne sp raw y  są zawieszone, wszela­
ko pierw szych  dni maja Porta w ypraw iła  do JaS> 
i B ukarestu  kilku gońców z poleceniami wzglą­
dem  nastąpić mającego wyyścia wo-ysk tureckich) 
pozostałych do tąd  w X ięz tw ach  za Dunajem. Licz­
ba tego woyska w obu X ięz tw ach  wynosiła w 
Sta tm ch czasach 3 ,ooo ludzi, liczno w  to i załc$' 
podczas pokoju zostawione.

D n ia  26. Do w y p ra w y  greckiey ( pisze W  
r y z k i D zien n ik  R ozpraw ) wszystko już było * 
Egipcie przysposobiono. 2,003 jazdy, 4,000 piecho­
ty ,  100 dział, 2,000 koni i 3,000 wielbłądów, 
ło się udać N ile m  do A le x a n d ry i , gdzie s ta ła  ju£ 
w  gotowości eskadra mająca tę  w y p ra w ę  pr^®“ 
wieść do Grecyi; gdy pożar w cytadelli kairski®/ 
wszy stu o zniszczył. Ze wszelkich zapasów wojeIV 
nych  znaleziono na pogorzelisku jedynie 26 dz'a” 
zda tnych  do użycia. M am eluk Ib ra h im  bey. 
słychać, jest już w te y  chw ili  panem K airu . D i0 
m ow y a naw et odezwy, pokazują, iż on w  n;ieys®{ 
M ehem eta  A lego  (baszy Egiptu) jest w ezyrem  mir  
n o w a n y ,. zdaje sję a to l i , iż będzie musiał 
przem ocy baszy egipskiego, gdyż t e n  ' m a dotą® 
za sobą m ilicyą i znaczne sum m y pieniężne- O wy­
praw ie  do G recy i nie masz te raz  ani w zm iank  
p rędzey  n aw e t  przypuścić można, że się A li o*' 
zawsze z pod w ładzy  S u ł t a n a  w y ł a m i e .

W  M orei spokoynośó przywrócono, K olo^‘ 
tron i został pod sąd oddany. Rząd grecki p ft6' 
niósł swoje siedlisko w połowie kw ie tn ia  do 
p a li  di R om a n ia , gdzie Paco/, syn K o lo ko tro n ieS 0.1 
miał dowództwo. Podług listów z P rew ezr  pod®' 
2Ó kw ietnia ,  A rta  poddała się przez kapitulacy<b [ 
dowódcy K ara H yskos, S turm arys, K o nstan ty  
zaris  i Travellas  posunęli się aż j yo D iu r n fr . ,
tak  dalece, iż przednie straże greckie stoją oa
linie Ja n in y  i na w ierzchołkach góry P indus.
• ------------‘    - - jtlżna się naw e t  spodziewać, iż w c ią g u  tegorocz11̂  
w y p ra w y  cały  E p ir  zpod jarzm a tureckiego os^° 
bodzonym zostanie. ,

Ipsaryatow ie , oblegający tw ierdzę  K arj'stt, 
n a  wyspie N egrepon te , odnieśli s tanowcze koly 
ści. U kry li  się w row ach pod głównym  wałeni t ffł£ 
dzy , bey  przedsięwziął w ycieczkę , lecz przeż 
k ry ty c h  greków nagle napadniony i na głowę L, 
bity , sam z wielką liczbą żołnierzy swoich vV’*L 
ty  w niewolę i do Ipsary  zaprowadzony został' j 
dynie znaczną sum m ą pieniędzy będzie się 1,1 
z tey  wojenney niewoli w ykupić .  ,ry

L is t  z K orfu  pod d. 11 b. m. donosi, i® • o- 
s ta tk i  algierskie ścigały niedaleko M issolur:"1̂  
k rę t  an g ie lsk i , co szczęściem spostrzeg ły  3 
ck ie  o k r ę t y , i o k rę t  angielski z widoczneg0 
bezpieozeństwa uw olniły . G recy  zabrali jedd1 
t e k  algierski, a 5 inne um knęły  do Lep anto- ^  

G aze ta ,  w ychodząca na wyspie Idryi, 
w izę  z ty ch  słów A rysto te lesa :  „ J a k c z ł 0^
przez naukę staje się nayllachetnieysvem  stvf° y  
niem, ta k  jest naygorszem, jeśli się nie r z ą d k i  
wein  i sprawiedliwością.”

P otw olon o  drukować. Z  poleceniapolecenia J W .  ł f  o jennego L itew skiego  G ubernatora. 
A n d rze y  S u ch a rsk i R zec zyw is ty  R adęa Stanu i Kawalcr»

w Drukarni Redakcji.


